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na ni~ie narodowej, będ'7ie to dla mnie szczę­
piła go na duchu i podniecała do pracy, SZŁOSC !-Q CAŁOSC TEGO OKRĘTU śliwy po::zątek, pozwalający zapewnić "Gaze-PGIS ~itJ•u materjałnie zupełnie bezinteresownej. SIĘ ~TARAC, O DOBRO JEGO \V.\L- cie Polskiej" dalszy jeJ rozwój! Co daj Boże! 

hcznosc,· ze w dwuleciU Jego wydawmctwa OBOWIĄZEK. OBOWIĄZEK TEN "GA- ran ~t ... ze · OC tn'l · 
. Lic~~e _listy gorące~o ~znania i ta .oko- CZYC, a gdy potrzeba i cierp;eć, TO NASZ·I F . k n l "k 

Podajemy do wiadomości Sz:mownych liczba czytelników "Gazety Polskiej" po- ZETA POL$KA" SPEŁNIAŁA ZAWSZE 
zytelników "Gazety Polskiej", że pan F ran- większyta się o 400 nowych abonentów, po· l SPEŁNIAC GO BĘDZIE l NADAL! 
iszek W ochnik nalJył drogą kupna Wyda- zostanie dla niego rękojmią, że służył do- Słusznie przeto zasługuje na poparcie swych 
nictwo "Gazety Polskiej" od dotychcza- brej sprawie, pomimo nierzadkich napadów Czytelników. - Zresztą, redakcja pod p. I. 

owych Jej właścicieli. Pertraktac.ie z p. W och- z obozu tak zwanych "Świtowców". S-klarskim zostanie bez zmiany, co chyba da- LITWA A POLSKA. 
ikiem już są ukończone, tak, iż w najbliż- Kll. 1 Drap !ewski. je pewność, że kierunek będzie ten sam jak . . . . , 
zym czasie nast ~pi przewłaszczenie. - dotychczas. t , Wedle gazet litewskich prezes m1mstrow 
Głównym powodem przeJścia "Gazety Sz OW • C teln cy f Pozatem dołożę wszelkich starań aby pis- Litw~ 9alva~auska; o~wiadczy~, że Litw.a 

olskiej" w inne ręLe jest powołanie Ks. T. an Ol Zj . ntO jeszcze więcej ulepszyć, ud.oskdnalić. A l uzalezm przeJazd .Pols~I p:zez Litw_ę do Klaj-
rapiewskiego, dotychczasowego wydawcy Obejmując drogą kupna wydawnictwo l przvtem służyć mi będzie doświadczenie, ja- pe~iy. od oddam a . L1tw.1e ~~.lenszcz~2.11y. 

Oaz. Pol." do Polski, aby tam pracował "Gazety Polskiej" proszt; przedewszystkiem ki e. nabrałem poJczas dłurroletniej współpra- ?' KurJer Poranny" P'ętnuJe. o~wiadczente ~o 
ad mzwojem młodej Prówincji polskiej zaufanie, jakim Szan. Czytelnicy obdarzali cy w rozmaitych wydaw~ictwach w kr,:ju. Ja~o ?e:~zelną ~ro~okaqę ~ domaga się 

iżej podpisany dotychczasowy Ks. Wydaw- piewskiego, przelać na mnie. Będzie bowiem Chętnie jednak przyjmować będę wskazówki Sp~awa WJle_n_szcz~zny me JS!meJe d a 
gromadzenia Słowa Bożego. dotychczasowego wydawcę K5. T. Dra- Pismo więc będzie w rękach fachowych., naJoqh ZCJ.:>zeg~ ~~o te::. tu Pols~J. . . . l 

a może zapewnić Szanownych Czytelni- moim . naj~i~_kszem, staraniem, z~ufanie ~o od Szan. Czytelników co do ulepszenia pisma. Polsl~l:,lecz mozhwe. Je_s~ .rowstame .s~ra -;y 
ow "Gazety Polskiej", że w p:mu Fr. W och- ~s~rawtedllwJc. Ogolny szacunek t uzn~n~e, Ale też od punktualnego i regularnego uisz-~ d~ome~szczy~z~y, ~ .KtOieJ przemawJa_c ~ę­
iku znalazł człowieka prawego charakteru Jakle dotychczasowy wydawca, znalazł wsrod czenia pren·umeraty zależy wiele aby gazeta by- z:te n
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katolika, któremu bezpiecznie może poru- S~an. Czytelników, prowadzą:: pismo w pra- ta "na wysnkości zadania". C~prawda, znała- nych, ecz po ski sztab generalny. 
zyć pismo P?}sko-katollckie, jego honor i wtdło.wem czystym duchu .k~~ohcko- naro?owo- ,złem pismo w bardzo trudnem położeniu finan-l , 
eg~ przyszłos~. Wsk~tek tego, "~azeta Pol- pol~ktm, a zwłaszcza reltgl]~ym, będzie dla suwem. Główny'TI powodem tego faktu jest SOCJALISCI PRZECIW RZĄDOWI 
ka poz.os~ame, musi poz~stac, p,s~em pol- mme drogowskazem, aby p1s11o w tern sa- opieszałość licznych czytelników, którzy mi-l P. GR~BSKIEGO. 
ko-.ka~o!t~klem; ak~tobyk sJę pokus.tł 0h bna mym kierunku, to znaczy, w ZDRO\VYM rno kilkurazowych nalegań zaległej prenu- Polslra partja socjalistyczna (P. P. S.) ogła-
a~te. J.eJ mnego Ierun u pewny mec ę-~ DUCHU dalej prowadzić. Nigdy nie będę meraty dotychczas jeszcze nie uiścili. Proszę sza w Robotniku" odezwę zwróconą prze-

dziS }d ry~hł~~~ upad~u. prowadził walk stronniczych, ale będę sta- zrozumieć, że od tego zależy istnienie, albo l ciw rządowi p. Grabskiego; Mianowicie za-

k
. htąC tez

1 
~kiZ~J ~odApJsan~ wzyGwa wszpyst

1
· nO\.A_rczo zwalczał wszystko, co niezdrowe i co 1;ieistnienie każde9o pisma. Z JÓwodu tego · rzuca mu że OO'ranicza prawo robotnicze 

1c zyte m ow 1 gentow azety o -~ k dl' dl t t · · 1 ·· 0 h b · 
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' o ski ej" aby nowego wydawcę ct'arz,.,i pelnem sz. o b IWd e ł a_ uł eJszeJ po onJI. ł ws!etm c kę- l oraz z powodu zwiększonych wydatków za dotyczące dnia pracy, urlopu, kas chorych 
'. Jl tme ę. ę _s u~y. spraw_om spo eczens wa .. u papier, pracę i inne potrzeby wydawnicze i t. p. oraz, że popiera wbrew danym pr7.y· 

za;me~k- · 1 • t , . t k d ł ( 1 t ) uspo~oJemu zyc1a poh!yczneg~ I ku pozy- postarowiłem, dotychcza<;owe warunki pre- l rzeczeniom podobne dążenie kapitalistów. 
. . szys , te na e~y oscJ a '! . 0 u za eg e tkowi ogółu! Jest bowiem m01m przekona- numeraty zmien:ć o czem jest mowa na Oprócz tego odezwa zarzuca rządowi par-
Jak 1 z ~ob nałez~ przesyłaCJa~ dotąd ~od , niem, ż~ "źródłem szczę~ci~ jest miłość". ~d~ i;1nel'TJ ll)iejscu. p'ROSZĘ TĘ ZMJĄNĘ U- tyjność przy mianowaniu urzędników, gdyż 
adresfms " azeta olska - untyba, catxa l za zdamem nas~ego w~elk1ego ka~nodz~eJI ł W AZr.C JAKO KONIECZNOSC. NIE uwzględnia przedewszystkiem stojących na 
pozsta · d, . h . 

1
. narodowego, ksu~dza P1otra Skarg!,_ ktory ~':ZYN ŁEM TEOO CHETNIE ale fakt politycznych 110dstawach prawicy. Socj·aliści 

. powo ow związanyc ze :.:tmaną w a· ł ł d 'łb · · h· , · " · ' ' · .JJ • • ... 1 W d . t . d . d 1 wo a o wspo rac1 swoJe · L:e rozchod i dochodami ·sto· za nadto w me domagał! się dotąd ustąp1ema rzadu 
dcict~ ~ k. Y .~~me ~a. 1 z po w~ u lbwyJaz u ~ Opuśćcie swoje pożytki złóżcie ser::-a 1 iekorzystnem stosunku, Z.\t\ USZA MNIE Grabskiego ze względu na dzia~alność jego 

0 ~ ~ 1' ~JzeJ po (Isa~~ yrosi, \Y ~s~y- j~dowite gniewliwe niezgodne· złóżci(ł C TEJ KONIECZNOŚCI. w sprawie naprawy skarbu pobkiego, o ile 
stc~',· orzGy jestzcze mke lulsdcJ 1 swyc nka .e~yk: nienawiŚci pode]· rz~nia -obłudę' i o bo- jednak zadań socjalistycznych nie uwzględni, 
osc1 za aze ę, za a en arze, za staz 1 . , . , . ' . , . W btocie czynię tylko to, co już inne ł , . t . k f' . 1 do nabożeństwa lub ·Inne uczynili to b'ez ]ętnosci ku sobie! W m łosct, w zgo- wydawnictwa dawno u czym ty, albow. em J·uż w przysz oscJ s anowts 0 par l' soqa lstycz-

' · d·· · ' · d' · tk' h neJ· wobec rządu ulegn;e "'mia i zwło~znie, aby w ten sposób ułatwić speł- zJe 1 szczer_oscJ ra, zcJe 0 V: zys · .1 ~ ' przed dwoma laty prenumeratę podwyższy- · · .... n e. 
nienie wzajemnych zobowiązań tak strony 0 !em ?k;~ct~, w kto~em samt ~Jedz!cJe, ły. A wi~c, proszę o wyrozurr.ienie a raczej (Taki to bezinteresowny patrjotyzm so· 
sprzedającej jak i kupującej. ktory Jezh ~Ię za~opl, wasze}ez prywa- q pop.~rcie. l cj!łlistyczny. Dopóki Gnbski uzdrawia finan-

Nakoniec niżej podpisany nie może za- tne tłumoczkt z mm zatoną · N·1lwniec, gdy liczne grono przyjaciół, se to jeśt dobry, ale gdy po naprawie finan· 
niechać wyrazić swego podziękowania tym Tym okrętem właśnie, na "którym wszy- .ż:frczliwych wspótpracowników i wspieraczy sów nie będzie mianował urzędnikami sa· 
wszystkim, którzy w czasie jego redagowa-J scy siedzimy", to BYT I ISTNIENIE NA "Gazety Polskiej", z którego dotychczasowy· mych socjalistów - to precz z nim! Na 
nia "Gazety Polskiej" d?rzyli go swem po- SZEGO NARODU, to nasza wiara św., na- wydawca "czerplł siły i krzepił ducha", po szczęście jest jeszcze szczerze patrjotyczny 
parciem i życzliwością. Zyczliwość ta i soli-~ sze prawa, nasz język, nasz dobrobyt, nasze l cta i MNIE rękę do da!szej wspólnej pr~cy l naród polski, który w danym razie będzie 

w •1!!1 - O, ja myślałem, że pani o~wiudczyny jego .l. ,!0' ; , przyj~;~ 'a 1 z~ niego za mąż wychodzi ! 
l - Ni dy, nigdy l - wola Ol'{a gwałtownie, 

z naszych czasow w 4 tomdch, rzue.ając rr.u sit; na pierś Ja tylko c1ebie ko· 
przez Jerzego Bornes'n. eh:· m, ~gon e! Cbce być twoją, ~:~l bo umrzeć l 

Hrab1a Egoo odsuwa Ją od s1eb1e łagodnie, ale 

Romans 

177) 

przykrości sprawia, ma mieć dla n·eg·) nader wa~l'l.e - s:ec~ź·ny na razie całkiem spokojnie, to · Elf 
!!.t<tQ,lftWa, • Oflj!Y'ądrz >)SI.e, C•· UCZfllić możemy l - illÓWI StlO• 

Naplstlwszy lii<t, wysyln go prze~: słu*ącego do kojnie. - Jqk rll 1gc jeszcze z R tterem RzokaJą, 
r· rekrj1 policji. W ltście tym, pro·i Ego11 aby n,t; to nam s:, n ż1td 1e wyc10c.tkt odwa~)ć me wolr o l 
< n esiuno jt;lro .:> rezultac e f~O~f.uk,w::~ń za Liarą - B ź ty .:pokoj!l.y! - pr~erywa mu Rudo-
i rua Z" mi 1r na odpowie:lź cz k ·ć ,. br·ody - N::.· 7. pewne śc ą o n'C me podPjrzywają. 

(Ciąg dalszy). stanowcZ·l 
Twsrz Egooli pt•Są1mieje, a z oczu jego padllfą - BącJź p11ni rozsądną, OliO ! - odzywa się 1 

MtriJO pÓźllt>J gol!zioy, przyflo<~i słu*ący krótką, Pyte:.ie ;o~t tylko, co z hrabiną zrobić, bo cna· 
o l owi ·ź dyr ktOI'il., rzmi ona jak na:;tępuje: oam t .'f)Z ant centa więcej d>~ć nie zechce, gry' 

~oiewn11 bly-ki. Energicznym ru hem cofa on r~kę E~on pół z współcz11ciem, pół z litością Ww 
swą z dłow Olgi. ··ani przecież że źycz~nie jrJ nigdy s,..ełn ć s1ę nie 

.z~. ło co:S zupełnie ni t;;sr,••dziewan;;go i proszę s1~ dow·o, ~e kom•sarz Jui nie żvje ! 
p. u b ,·dzo zatrzymać się aż do jut~a i wyczekał' -~ 0.1a wcale o teru Wll}dzieć me potrzebuJe f 

- N e, ji Gratki nigdy nie zapomnę. Przoni- może l NiJJ'epwj bądzte, ]ak się teraz ro~;ejdzteary 
gdy l N.e w "Żę tet, ża ona z własnej woli uc1ekhl, w spt,kqu i nwz11roącon~>j zgodtie l 

\a;l?.ytę Jf>:tnego z moich urzę·lnikow, któ·eg0 do -· odp·)w.ada B01·suk. ~· Byl.bya·ny głupcy tEm 
p ma w hotrd7.tl ważnnj misji W\·syłam. Jest to w · karmt'ń :.o: serca juj zrlejrnować N1>oseus! N ecb 
v.mfl v.t saym intHoi:! e•. myśli, ;"e on żyje, i że go każdego dma na wcl• Kio wie, pod Jakimi w·pływarni dt.ialala ta btE>dna Poc1ska za guztk: dzwonkił, a w następnej chwih 

b&zbroona dziewczy a t _N,czern w śwtPcte lllfl d1tm zjawia się służący. Olga ndwraca się, by ukryć 
się przekooaó. żo mi ~ię Gratka dopntwdy eprze swe r<'zczarowame i swóJ gNew. Jt~st tak z ryto-
niew·e zyłt. waoa, że się od łez powstrzymać nie może. 

- Co to m'\ znaczyć? bełkocP. Olga zafra Po krótkiero potegnaniu wychodzi hrabia Egon, 

HralJ c }!;Jon łamie so'">ie daremnie głowę nad l n ·ść w vcuścJć motem\' ! 
t m, co l k ważoPgo zajść mogło :i kto to będ<~it - :\ia~z !;}u~zuie! - potwierdza Rudobro Iy' 
t~p:1 utzę· nikiorn, ktor.,go mu dyrektor jutro pr7.yśle ~kinioni•Jrn głowy, l - W ten sposób otrzymamy 

Po krótkim łlamyś'e decydu e' s·~ odl•Jżyć dalszą Joehodv z jf"j k1e1zeni płynące. , 
sowana i blednąc cufa się o kilka kr11ków w:~tocz a za nim słuzący. 
- Czy. mnie pl'n o coś p,lsąrłza. Egoata? l ZostalĄ·szy sama, pu<~zeza Olga wodze burzy 

podrófl swą, dopóki z urzędnikiem tym nie pomólVl. - Słuchujcie! . Co to ma znaczuć? - woła 
Bor3uk nagle przerażony i nadsłuchuje z napręźo· 
ną UWRgą, - Pnnią? O nie, skąd pani ta myśl w ogólo wrzącej w jej sercu - Z ust jej wyrywa 21i9 sy 

przychodzi ? czący, okropny 1\rniecb, 
Olga wygląda tak zakłopotana. że mimowoli - A przecież zostaniesz moim... mimo całego 

tJOstępowantem swem podeJrzenie brabiego wzbu oporu l - wuła Olga narniątnie - A ta dziew- Zadowolony i spokojny siedzi teraz Rudobrody 
dztć musi. Patr.~.y na nifł bystro, a ons spuszcza czyna, która mi serce twe ukradła, życiem to przy l '.!: towarzy~zarni swoimi w jaskini. Wszyscy przek'l-
wzrok swój. oskarżając się tern jeszcze barJziei. pł11ci Ani jeden dzień dłnżej p. o swiade tym cbo 11ni s-1, 1:'3 R;tter i z;~awcu jPgo znel€źli śrmerć 

- Nie rozumiem. "0 pa cbte przez to powi(l- riztć nie hęa:t:te l Potem St.ukuj ją i pyta) się je;. przopnaci, do któroj wskoczyli . r • 

dz"eć, wykrztu-<zlł Olga z trurłnr śr:ią. - Pr.t.A kto n.; n;ą wpłyn(\ł. 1 kto ją stąd purwał l - mów. N k .. rn11 na rnyl\1 nie przychorhi ja1 h:kPlwiA,k 

ROZDZIAŁ CLXX. 

Nleipod:dany napad, 

{;lei mi p~tn opowtsd, l, ż, Gretk11 sarna do p1ma O gil, śm-e ą <~ie sz .. b'ń~ko. ruiPP; r,b •wy, ton l urd.t. l1j. że w~>Jści~ Jelit strzaMne 
pis~ła, iż pod żadnym warur,kiern żOOł\ pań"k 1 z~>- Podczas gdy brania w towHrzystv. ie :'lłużącPgo Z!i.d~::n z b~:~n~ytów nie przęcZilwa, że Kasper 
stać oin m• że l C1.y to panu nie ~ystarcza·, kucbił .>Qdti :-ziłlunyru gah pem do rui!łilt '" Hhy zdążyć du wpatlł w za-taw10ną n· ,,iego la kę i że nieprzy 
ny Ego n(', n by poznać. że "szystk1e uadzleje pan pociągu, w padu Olga d<) f' w ego rudusru i USIIfdł,.;zv l jamele ich JOŻ do Jaskini wchodzą 
są ptunno? :·r·?.y biurku, P'111:e d·· B'~ony, co 1ej n ~rfłW1Sć i Rudobrody patł'l.y zamyślony i smutny na rnalą 

-- Nio awier;;ę w to pręuzej nim mi Gretk •:hęć :wmsty dyktuJe List ten jest wyr•Jktern ś1mer g rstkę sw7ch tONIW.:~szy. którycb szeregi tak 
w oczy n,e powtorzy, lA rnntłl już więcl:3• DiO koc a ' ci Grttki - ~<tras~:nie S'~ !W?.erzrdzily. Jt>st obok nh'go tylko 
~ Ale, ieżeh pan Gretk1 nigdy me odszuka 1 F11nay otrzymawszy list, spełni niezawodnie Borsuk, Ralzmnnn i dwaj star1.y · weterani, którzy 

nie znhttczy ? - pyta znów Olg'l. - C7.y i wtfdy rozkaz swej pani. w nielit<~._ltecznem tam rzemioś le pos1w.eli 
pan jej wiernym pozostanie? Czyż u;e byłoby le- DojeCh!iWSZy no dworca kolejo. Pgl i wyeko· N l zr nionr~go przamytmka, który Jpży w kącie 
piej za,•t•m . e~ i z inną być fiżezęśliwym? cz1 ws~y z !JOWozu, wtdzi hrubla odchodzący mu z· st(lk.łfąc. nie rua nawet co licz i ć, gdyż on tak 

ZgaduJąc aluzje brabmy O gt, i ntemile ntemi rod nosa pocu'\g j vr~ako nio wyldrowi• je ... 
porusz...,ny, przerywa jej rot'w ąc: Przyj~chał zapóżno mimo, t.e konie t'JiOC•·•ne i L. tak małą ge.rstką lrucłno poczyn!ó wielkie 

- Puco te rozt.r,:ąsania, koch na Olgo? Pani uiAJilUe SI\ sz,.!IIJ!lym pądA'l.l. OIJa zatrzymt~ła ~o za pl:tny i przed".ęwz:eriH M ~noto }ed ak postltnawia 

Zda1a rozlega s:ę odgłos kroków, które się śpie· 
sznie zhi'Mją. Niobawem dochodzi nawet urzęli 
broni i wil'jać słaby promyk śwtatła . 

- Na nog! l -- woła Rudobrody i łaoia u 
swoJą brcń. - Zdrada t Strzelcy nag odkryli l 

Przert~ż€nie i z_groza opanowuje tak n;e:~podzia• 
nie zasb.oc~zovy\!h bandytów. " 

f. ywlljf' siq ż~wo i'Jllpfą za swe strz'llby, lecz 
tu wpad•·Ją ju:>. stneicy z ciemnego kurytarza, a 
lufy pi•ttJ'(•tów ich poły~k·1ją groto1e i złowrogo w 
j~oskraw<Jrn ś...,ietle proch dm. 

- Precz stąd l · Z\l mną l - rozłi:azuJa Rudo­
brody. 

l nie~włocznie gubią się w ciemnem ~wietle 
jąskini, B,muk obok Rud.Jbrodego, a reszta za nimi. 
PrzesuwAją się jak cienie w ciemności i o ile śpie• 
szoio m~': ą 

- O,sma l - daje siQ teraz słyueć głos ko• 
menderującego. 

jut fest s"c,ęśl wą. z,1alazlsq serca, które pan1ą dłu~o. i jej to wina, że e:~ spóź·J'ł- Rudl1brndv d ~~tttć GI'·. tktl cv ::wują ru• c i tCJ za 
. pr,.wdziwiO kutba f OkropUle zirytowany ttlm op<.Ztlieoiflro udą,jfl k z i11 ((•n:.- ·~ z z przy.t.w'Jlcniem hrabiny Olgi, 

- A~ n e mów pan tllk, Egor ie l Wf,ł s ę br~tbił ua noc do hotelu, gdyż dopiero na1a- hn ź bt.:l. ni1go. 

W trj <hwili stycbaó wystrz ł za uciekaJącymi, 
j >den g n!ch pada jęcząn na ziemię. reszta nie za..­
trz\mujR Slił fein~k i posuwa się dalej jak azet'Cf 
upivrow dernoymi kurytarzami. 

O gu nam·ętnio. Có7. m 1 e • aron Fueoren ob- JUlrz zuów kursuje ten poc1ąg l:ł ;r::~uk, jak zawsze, odrad~a od tego ryzyko-
cbod~l ? Co mi po jego miłvici ? Nie przeczuwa, że opóźnienie to, które mu tyle wnego kroku. 

Ciąg dalszy nast~pi, 

3 . ,· 

~------------~------------------~--~--~--------------------------~--~-

:.'_o 
~-· 

~ 
' 



Ei 3 "S d'N •-=-• •&:11* M 2 ?JII 

1 
- Nowe warunki prenumera y1 

1 
• Z powodu . zwiększonych wydatków ;ł~J papier wypłat!~ pęrl'lvn l, 

• 1 w:3zelk1e mne putrzeby wydawnicze jestusmy zmuszeni 

począwszy od t-go lipca r. b. 

Prenumerata roczna, wpłacoaa 1 1óry 10$000 ~ 
pobier e ltrenumęrat, jak nastQpuje: 

• • • 1 d. ło 1 · ł oo 
" 11 do Ameryk• ~'61nocnej 8 dolary 
" " do ArgAI tyny 10 pe10w 

~ 
- Pr~>oumeraty takie same bi· rl\ JV~ od dawna wMzystklfł inne wyd1t· 

. "''n ctwa l »G zetat Po skac .zaś dop1ero teraz czyal to samo w Oltatecsnołr.t, 

•e w11tsąc iuneu•, wyJśCia, lthJ ro.1ctlórt ' don b 1lem wTrownać 
D Preaameraty nowe ale ·~ więe w\ bse n• łaaye• aazet ! 

BA.BDZO WAŻNE: 
Poruimo komeczności i najwJęks:&iJ potrzeby zwięks1:enia dochedu dajemy 

naszyrn Szan. Czyteln•i:om ustą ,Jstwo i to o ~Jit' te 

za rok obecny żąda01y tylko 8 milr. 

t 
n ~~~ prPnameratlł •• YJ'Ch1 kte·I"•J" jełłze8f! nłe sapł;tełll, 

wpłyale tło eas aajpóźnit~J do l lłpea r. • 
A WiQC. katdy, klóry zale,a :1 pr~<nU oeratą. mole lflOIIZC:&ędlił as( ·00 

i teli dntrzyma śclś'e wyznac;;mny ter1111D, bo po 1 lh•r.u będait mu s1ę 11 
czyło 10$000 a po upływie bk&~cero roku nawet 11$00V. 

Aby tycb zbyt opieszałych Czyteln•ków. którzy zalegaj!\ oawet za ze• 
-;złH lats1 h·oszkQ o~yw1ć, podajemy do wiadomodc1, •ł równie~ te zaległe 
lata hczyć im s1ę będzie iJO upływie tt'rmina (lo Jest 1 tipc11) pe llłOOO. 
0 >~1emy im wt~c możność, JUż uowatniej11:aą llUEDk~ zao11czędz1 ć Jtłeu du• 
r ~yma·- ŚCIŚ '6 terminu WJZDIICZOD8f"O. 

~ 
Ct ktorzy za rvk obecny juł aaplacili, 1" naturalnie wolni od do-

•i~.:cNua, 
Za ., •• Gazeta Pol~ka• Je•' t ieras JeaHEe najłań 

ssym pi•m •! 

iuC:::::~82&::::••118C:::~•.::.II=:::••-=:.IIW:C:::••II•t:::~PIE:3nl::::::l 
umiał socjalistycznej komunie boi· 
szewickiej nałożyć kaganiec pmdu· 
szeństwa narodowego. P. R.). 

J A.KĄ OPINJĘ WYDAJE O POL­
SCE l LITWIE PEWIEN NIE­

MIECKI DZIENNIK 
GDAŃSKI. 

Gdański dziennik "Neueste Na· 
cllfichten • zamieściła z końcem 
m::trca b. r. artykuł pod tytułem 
"Polska i Litwa", w którym autor 
p:.-ze co następuje: ,.Należy przy· 
z11ać, że wszystkie rzłldY polskie 
ol<azywały wobec Litwy wprost 
niewyczerpaną cierpliwość. 

Rząd polski mimo ustawicznych 
prowokacyj ze strony litewskit>j o­
kazywał zawsze spokój". Następnie 
au(or artykułu zestawia fakty zaj~­
c·a Wilna przez Polaków i Kłaj­
T dy przez Litwinów i stwierdza, 
ż:2 porównanie wypada na korzyść 
f olski, albowiem Kłajpeda jest w 
99 procentach niemiecką. Litwini 
- powiada dalej autor - rozpo· 
c~ęli w Kłajpcdzie taką samą wal 
kę przeciw niemczyźnie, jaką rJrowa­
dlą oddawna przeciwko Polakom 
na Litwie. 

W ostatnich czasach walka prze· 
C• w polskości na Litwie przybra­
ł€. systematyczną formę. Rząd litew 
~11 postępowaniem swajem wzmac-
n a w Litwie nienawiść do Pola· 
k )w. Wobec ostatnich napadów 
b :1d litewskich rząd polski zacho-
\'11 ,1t zimną krew i złożył bardzo 
wzsądne oświadczenie, stwierdza­
i<lc, że nie myśli przypisywać tych 
11 padów rządowi litewskiemu i że 
tl 'lpastników uważać i karać będzie 
j ar<o zwykłych zbrodniarzy. Wobec 
tych ciągł~ch .P~o~okacyj nie by• l 
łuby bynaJmnieJ dztwnem~kończy 
<1 1tor artykułu gdyby Polska stra· 
t.ll wreszcie cierpliwość. l 

A my dodajemy, że byłby już 
cz1s, by Polska przestała liczyc na 
sprawiedliwość Ligi Narodów i na· 
r~szcie poczęła działać, jak · przy· 
stało nieza!eżnemu i silnemu mo· 
carstwu. 

TRAKTAT HĄNDLOWY POLSKO· 
DU.t(t , KJ. 

Między D .uf'\ i Pula ii lł został allwar 
t l tr!J\ t~; t ba •• d.owy 

Jt<slto J,.ier wszy traktat zawarty pr7.ez 
P • skę 1 pt~ńdtwem skandynawakHlm 
i ma on dla Pullikl Wielkie znaczen1e 
chuc1>~y z tPgo wzgl~do, ~e wywóz nasz 
do Danji znacznie przewy!sza przywóz. 

Jak1e miejsce zajmuje Danfa w naszym 
wywozie, świadczy najlepieJ fatt, te 
W' wn.,;imy do niej zaledwie o 2 miljony 
1 1 uj 111~ do Clechoslowscj•, a o pol 
o 1 n" " ęc~j mź j,J Frttncu 

Po ł··b•,y trllkt ·t ZlłW11rła Pulska z 
I IU1d,•1 zląc.t.ot:Ją z D.m 4 U'lJ!ł per>~• ' 
łH • <t ( ~· o lm;t~ ) Z lsłd·•dji otr·~ymuJ m v 
o. l .t- vrzer8biaol:ł przez przemysł tne sk 

l)·' yt} Wit trakt~ h up 1rto i!lł n l kiiiUI.Ił ' 

,. l·v,~k~~,ego Ut!rzyw,leJowauilt • dla obu 
~tl'OQ •e we~e®wtar kc;~rzptut. 

ZYCZLIWOSć DANJI DLA PuL.;;Ki 

Ou(l ·ki K 1mitet dle krl'lMW ·zaiazczo• 
DJCh W<~j •·" praezoa<•,.Jł 3·) 000 koron 
(przes · ło 50 miliardów marek. "olskicb) 
d a l·ie.lnycb dzieci polskich. Suma h 
będa•e rotdz elona 1a po8re \oictwem po 
a-.tstwa duń>'kiego w Warszawje 

( Szlscbet~:~v c ·JD ten Dufl<>zyków po 
win ea zaw1tyd~' ć na>~zycb rodąkó..Y kl.o~ 
ny rak Oleczułymi okazalt się na gorflce 
wezwania Pani Prezydentowo;j W<ljcie 
cbowskiej " pomoc dla naszych pol•k~ch 
z . głorłu i Dtedostatku marnieJĄcych 
rlzlłl!l P. R. 

Ob ~cnv stan szkolni et Ma 
i ośw;.Elty polskiej paza 

granicami Pań~twa. 
(Dok ńt:1en e) 

Kullura zespol1ła 71 towartyatw 
os~ ta t ;wych o na1r zma•tszych na 
~·~, ~;h, ktore utrlymu.• nkoly śwJeC• 
k1e 

• Ohnat•• ni maj4c p np"rcie w 
ducho•ień~ttwle kat••h 1 k1em, ro~siedJo, 
nem .- 21 parafJACh polsldcll, utrry• 
mu1e 4:\ł stkól polsk katol1cku:b. Prócz 
tj>,o ma tstn1cć po k•tac:b Z"P"dłyc:h 
l(dkand' • szkół n ez.are estt(•Wanych : 
ra:~:em "" 1ęc jett przypuszcaalnte 150 
~'Zkół polsk1c:h z 5 SOO dttećmt. D, 
szkół braz~li)S\c t:b (p• rtugalsk·cb) U· 

«:~f11"t.C'U J&ille 600 ch1eci ~oiSktch 
W ssk ·l&c:h uc:zą czt;sto os by za• 

,.. onne, meraz matem z przYI•towamem 
uwodowem. St1totn1 tw ,. w1oc: "Jc lskle 
stot n•!ko, leez me ma konkurencj 
l'J ie ICt>Wt!J, gdyż b :azyl •jlkiiJ ltOi JeSZ• 

cae niżej. 
Za staraniem nauczyeiela p. Szumo' 

wsitu•ao utworzono w roku bu1ż bez­
partyjny kurs doks:&tdcaj,cy dla nau­
c?.yc•eh i nauczyc~tlek czynnych, w 
ktorym wz•ęło ud.tid z dobtym akut­
kJem około 70 kurstatów 1 li:uratatok. 
N • kura e tym ue~, )~tyka ptJrtul•l• 
sk1e1 Jako fr&ed rmotu 

Na z r&anizowanle tusu wpłyn4ł 
fakt I41Y1ykanta azłl.ół polsk•ch przez 
władze brazyliJalue na zasa~sto, ze 
naucsyciolstwo nie zn&JłC:O nałeiy~la 
języka portuaalskieao, nie odpaw1ada 
warunkom, jakie nakłada na nic nowa 
u'tllW& szknlna li dnia 8 kwh:tnta 
1922 roku. l w BratYIJi Wi~c podnos• 
!llf p 4d • acJonahatyczny. 

Po SI( ch ntcół p t nad pr•tiome:n 
:tkoly ladoW,;J, stoj,cycłl mamy t)'lKo 

dw1e, 1 to azk• la sre.dn1a 1m. Koper 
n1ka w Marochili MdltJt , która l'rzygu. 
to•uje 1et nt\Ucl.ycleli o klerunku 
"Kultury• 1 saatob •rodma Z .,,ą~ltu 
PI; !Sk eao - Kury•ybie o k· erUtlk~ re· 
llliJnJr-.• fOI•łłl~·· jłł1 WIIO~mołć\ 

te polska mł d:ri• ż szk l na tworzy 
drutyny h rcersłr 1e, " st • s •a "akl•da 
gna.ud., sokole, t~m nazywano Junac 
k·e U zą za S'e tet 'ndczyty i polsk t 
pned• t .• .,.. en i a teatralno 

XVIll Ostatn'm krajem o którym 
mi w1pomn•ee wyoada jest ArSlen ty 
na. L•c<!.ł-f P l ków "'' tym P IIÓStw e 
,ndaj- Stf tystyk• na 16 000 I on1 
m11j• •w~ t<:w~<rzystw• i swe spory. 
Z;tohlt ;, ałnźvć trzv nkołv p lskie : 
• Colon a Az~ra w prow1acj • M a onca, 
w Coloms Apo!'ltolt&, takie w Mts o 
n~"t, l w Ber 1 L" Plata 

Szkólk · te •ą utuy '1' Y'* ~'n• z fundu 
u ow, p• ch dt4cych ze lkladek toda 
kow Cb •rak erylt czn' cechfł nk .1 
ntctWA arp-ent~ń ,k 1ego jelt W!Jajanie 
w di~>-Ct be1.uatann• e nACJonal zmu "r' 
gentyń kieg • Jest on na główn 'OJszym 
moty•~m wszt lk;ej nautr1. Tv m spo• 
s« bcm chc4 Ar1enl} ó czycy atopić w 
tyatu 0 "C)O".J.fmU SW 10, przybyłą Z 

ws.:ystkt~b kratów AUro pejalt ch mlo 
dz1eź, ·by Jłl wynarodow ić sh SC'&nJo· 
wać 1 puyw łUĆ do kraju nowego 

W 11mycJa kra•ach Ameryki oru A· 
fryk • A•.ll, Austr&lJs nawet w N l WO 

Z land)l żyią w rvzproszemu na11 ro­
d~tc}, r;sestety. skuani praw•o wuyscy 
n~ W}naroJ wien·e, o ile n •e znajdą 
w sobiu s •iy do powrotu na • 0 11;:zyzny 
iono.). Matlc;a zaś 0JC%yznlł zb1edn 1ała 
choć zna ich 01edolt nie ma środków, 
by udztel1ć tkutecznej pomocy wuy. 
stksm tym ds•eCII>m poza gumu:amj 
s•eJ z1.grody. 

K ócz~ sk wami ks kanon)k" L'IUU 
w 14 oam1e: ~Dziect pn szą o t iws ~; t~ . 
o pa: erz pl•ISkl o po.ir~c~ni~l, o uko 
ły. l,.c, niema n 'eltAł1 dosyć tego 
chleba duch •WłJO łuh jelt ta< drog, 
że nie moŻn4 g o zd być s.,ołecr;•-ń 
stwt- naue jett oełabione, jest ono 
.1akby m :atka dol( ·łll której tł CZił l 0 
dzi , tki, n n o deć i m ono nie moi~ 
próc~ łez ' l 

Oby T owarzystwo im Wickiewlcu 
utnymało jaknajwiocej śr(•dków celem 
zmn . ,n enia telo oaromu głodu du 

l chowego 1 
JAM ~UCHOWIAK. 

Pozneó, 23 Xl l g23 

---·--------------------
ODEZWA 

Polsko B . zyh l!łklt-'J h b H ·odłowe 
w WariJiZ.tWie do l t b w K:Jryl y 
bte i ogółu kup~trt w~ ·PJ Bkt• go 

na w' cb <~nz• ~~~i... B •zylji. 

Dzięk1 k11 k•1łetnu~mu d. §wia-icJ.eUlU, 
vo O?Rno .... a tu trudności ttlch,•iczavcb 
1 f,naoso " vch, u ~>lo s 1~ I z b te, w paw• 
•~ j m1en,~. oprzoć d6UlłltlnoKć 1ei na 
, n:~l ytu,·j 11e h , kto re tlą be:r .o6r11do10 za 
mtert!snwlłne >k do>~tliW le art~· kułów bra• 
zyiiJskicb jak kawa kaka• '· masło k••• 
ko11uwe, w~o, IJII, ~maiec InwtytucJami te• 
mi s" H11da z ,azdu Polsk•ego Przemysłu 
Cuk•erwc:r.t~go • Ba nk Spółdz1elczy Prze 
mysłu Ouk.Hrmczego posiaduJące mocne 
pulbŁawy faansowe. 

Wskutt k :espoieni8. 3 zaborów i ze• 
środko .... au Ił w tycb ostytuctach około 
2 ~!JO f,rm, F o ska ~>lallOWl zu oełnie no• 
wy rynek d(.l•.Jżywczy. Jednej z f,rm pol. 
sktcb w BrazyiJ• ktllra zgl•,sila s•ę do 
lshy, iosty uc1a ta t.aproponowala kon· 
krotną trauzakcj,. 

Po zorganizowaniu wytef wymiPnio 
n~cb artykuł 1W, lt:bll zaJmie się !Sprąwą 

przywozu bawełny (Pol~ka fest trzec•"· 
z rzędu Lllł ństiwem p•·d względem spo 
tycta), k~uczuku, carnauby etc. Jak row • 
nseż mozllw. iClf\ utworLema syodybttu 
eksporterow pul~kich, 

SanacJa sklirbu i stabilizacja waluty, 
bezpuśredusa komuntkacja między Polsk" 
a Brazybą, k1órsj illtn,enie zawdzu~ct.a· 
my. flocte baniluReJ skandynawsktej, por 
t.yt ilttttku , Lwow~:~e w Brazylji a rów­
maż w1zyty larotbj,.;zycb kupeów pol,.,kteh 
w kraJU Wiavstko to sprzyj>t naw•ąza 
nnt stosulików handlowych m1ęd11 o bu 
kraj&mt. 

W myłl powyt szego Zanąd IJ:by Pol 
k.o B,·atylnelr•eJ proat o wy~yła01e p· ·d 

JeJ adr ... sem ( Nar.o;sawa, W•ej'lka 15/ , l) 
prót.ek towarów, ceunik6w w dolararh) 
zwięzłych notatek o stanie rynku brazy· 
lijskieło et c ~ z dru1tej stNny informo-­
wanie go jakie 1 tuwarów t>Olskich obu 
dziłyby aa.interesowamt na tamtejszym 
ryoka 

Upraszfł si~ wszystkie redakeje pism 
połsk·cb w Br11zy•Ji o powtorzeDlA n•· 
a:ej~zej odezwy 

Członkowie Zarządut 
W Jlo · Z"rOWiilkl 
Z, &ie8zkuwaki 

Za. Dyrektora-Wice Prezes: 
Dr. lgnae~ Pop iel Szm idt 

były sekret,- rz Posei~Jtwa R eczypiJapoli· 
tej Polskiej w Brazylji, 

W marc~ 1924 roku. 
(Z tygodd k:a war.;zawskteRA • Wycbodt 
cac N, 12, r. 28 marca 1924), 

~r. l4 

r- tyeh ••illell •••=~· 
l 

& kraju: 
1 l 

opró!'Z ł><'go stracili wielką ił o 5 
broni i amunicji Turcy przeważ!~ 
7.Darzni w ilości wo1sko francuski 

K ' TF.C.UIZ,IY ' 

'

X. B isk u. pa Edw. Likowskie\10 
EGZEMPL 2$000 

BIHIJ JKI 
Ks J ozefa Boczara 
EGZEMPL 1$800 

LISTUW~IK 
(Podr •. czni do pisania listów) 

EGZEMPL 2 $500 

Pie~ni kościelne 
Z IDP)Ofl,jami 

l!:GZEMPL 6 $000 

Ponieważ zapas skrornny prosimy 
zaraz zamawiać. 

ADRES: 

L:
Qaseta P .• l811:a", Curityb~a 

.,a is" B, 
2··6 

TElEGRAMY 
Polska. Warszawa 27.- Dzien• 

mkt polskte os tro k rv tykUJ t nie 
dawno wygłoszoną mow~ premJe­
ra ntemieckh go M~ X t , w któreJ 
tente wvraz•ł się, ze Ntemcy nigdy 
nie wyr1ekn~ się Gorn ... go Śląska 
i łervtormm Sarv (:odda nPg ' prz• z 
Ntemc~ Franqi na m cy trakfa ru 
w e •. a s kt• go), ani me po~wolą, 
a by ltotvtarz p •ll!kl (Pomorze) przt:· 
cinłl ł N11-'mcy oa dwte cz~ś 1 

D1•ennikt pols~<ae wad~ą w tern 
uśw:. d ·zeoi11 pre• Jera meaueckit> 
gn, jak 1'\l t>Stałyll! jest duch 0 1e · 

miecki i t e N1emcy us'~pią tylko 
p ·zfd s1łą 1edynym środkiem , któ 
rv ich zrr•u ·nć może do szaaowa· 
oia traktatów. 

NiPktóre dzienniki zaznaczają 
wzrost łArroru antypr\łsk1ego na 
ni mir>rkim Gńrny m Sląsku. 

(Mowa M x t po w1ona bvć ostrze 
t eoiern dla PołskJ a by si( za wszt> 
miala na baczności , a zarazem po 
winna wvw1etrz~ć z głów nh- t(l• 
ryc· b germaovfi iÓw ·• o~.• lsktch Olr'loo• 
ki o pr~vmiPrzu lub w.,p(1łtyc u z 
Niemcami. P. R) 

---·--~--------~~~~-- ----Pilp iero-.~v • V \1] \ DO • 
La 1\Pine 

',' 11 l. w 

-----------------------------
Francja. Paq ~ 28 - Dzien. 

l Hkl ftłJLIC. UISkle ZilZD~<CZCi ) ll t że W 
sprawie o1szkodowań woje::mycb 
staooWJt:~ko Franc tt jest zupełmt:' 
··godne z zapatrywan,,.m m•~izv 

•ll rodowycb znawców ftoansowy' h 
odoośme do wykonama planu spła 
cania odszkodowań 

Paryż 29 - Z powodu Bkaza 
nia w ł\rjow1e a a ~ar~ ~mierci 1 10 

e ci~żkie ka ry kthm osób ze sf 1r 

• aukowycb rosyjsk•ch, p rcmjer 
f <lOCt•Sltl p. Pot OC re zwrócił !:li t 

w •miPoiu rz~du fraocusklf"go do 
rządu sowi ... t6 w z żądaniem znie 
s•ema wyroku. C-yczerin1 soVłiecki 
komisarz dla bp raw zagra nicznych 
z oburzeniaro przeCIW temu zapro, 
t.estował1 nazvwaiąc t~da01e premJet 
ra P>Oaocare'gi) mtt;szaniem sie F ran 
c i• w sprawy w~wo~trzoe R sj 1. 
Na ten prote8t Czvrzerina odpo 
Wiedział p. Pomca eJ t t! Fr n c dl 

01ema wcale zam1a1U mteszama się 
w spraw y wewo~trzne Rosji so· 
wieckieł 1 i.e prosząc u uwolni oie 
sttazanvcb uczooycb rosy.s kirh d t l3• 
łał tylko w lWifJ ludzk 1śą1 a zar~t · 
zem z naoPskiem zaznaczył t ! za 
sądzeni prz ·z 51\d kiJowski nigdy 
nie współdziałali z F raocj- na nie 
korz\ tić sowittów, jak to c~yczerin 
przypuszcza, 
Paryż 80. - Rad&. Ambasado• 

row wysłała do rządu oiemieckif' 
of•CJ&Ine pisn,o, w którym pros1 
t nte rząd, aby d la post~pu Ni 
miec starał stą u .. uo-ć wszyt~tkw 
t ajne stowa•·zyszema1 rezsiane p 
cah m kraJU. 

Lo'ldvn 30 - o~.i nnik angi IHkl 
»D i.v Ex Jft!~Sc donosi 1. TurCJI, 
ze baOtly Dlt regularne wotsłt tur .. 
ckll h napadł\' ca p(•łnocy Syrji na 
oddzittł woJSka f·aocus!{ .,g ,, ct.u 
wa1~C· go nad purz-dtntJm pubhf'~: 
n~m. W bttww jaka sią wywt~zał<t 

ZiiD~ło aoo tu Fcaocuz0w, ktor~y 

ł"'- ~ tJI •: b~ • VE -\IJU . LU l' U~ ~~ 
"" ' ~-, "'" rł h tn·· . l 

Anglja Londyn 28. - W. Lo m 
t~o1~ otwartą została najwl~k:sillat 
wvstawa. jaklł dotychczas ś>\'i 1-
..vadział,_ ~nŚWlQCooa sztuce1 prz ~( 
mvsłow1 1 bogactwu pań'itwa a J 
g1~bkiego Urocz\•CJtt>go otwarcia t 
W\'Stawv dolwoal kr<'l angiels)~l 
Jt>rzy. Y_, który w dłutszf'm prz ~ 
mówte_n .. u przedstawtł bogactwa r 
ozw~] .' pot~g.Q A gljt Przemawia Y 
ówm<>z do zenranvcb ksiąte Walf'a 
nast~pca tronu sngit>lskiPgo. 

Lo od v o 29 - Z A Ił aha bad, mie'~ 
"c w śc• położoo,.. j w lodjach t 

g ·a m V donos~ą,, że za napad o 
o l oJ angielski, dokonany prze 
grupę hindusów, władze wojskow 
kazałv artvlerti zbombardować miej 
scowość M.t ndesłl, dawną stolic 
kra ju, do któr·t B·J nalt'żJ KrUp 
napastników. 

L l)odyn 29. - Celem ostatecz 
Oflgo WYZ08CZfJDia eranic mi~dz 
l ' land ją Północną i Wolne m Pań 
~twem . lrłaodzkit'm i uspokojeni 
1 go n~t'!Sif'Z ·soego kraju, rorpo 
etęła s1~ w L •>odyme konferencja 
011 krór~ orzvbvh szdow1e rzadów 
luU tych p:iń~tw. 

• VE..iOO· 

Rosja .M •skwa 29. - R •d 
wsz~-chros yjskit>go ~ "'~ tazltu robotai 
e~··go zaprott!stu wałtt przeciw uzo1 
u_IU tl_rzez rząd sowieCKI długów za 
e1ą;fu~tycb przez rządy carski 
1 zwróceniu własności prywalnych 
' zego domaga aifJ ob.,coie od Ros· 
sowJPCkieJ prt> m;··r aogtelski Macdo 
Ollfd 

Stany Zjf"dnoczone- Wą 
szyogtoo ~9 . - W spra wte zak8 
zu 1m1gracji J 8pońsk tt') do 8' a nó1 
Z .. do,•czoovc;b prt>.t.:ydeot C1olidge 
·>dbvł koof~reo J~ z sekrdarze~ 
-;ranu HugbP.flem Prt zvdent stanów 
Z1e ooczoovch ObJ rt Wtł żvczeoit 
a ~y . w ?rawte zakazu}acem 1m igra 
'']' Japoosl{•el ;?;astosownDI) ftJrmuł~ 
któraby nie zmit:: oiała zasad ame 
rykańsk1ch, al~ usun~ła przyczyny 
uzoct)ące prawo to za obraiaJ~Cł 
Japo n)~. 

Niemcy. B·•rl•o 29. - Z Ho 
land)J teh grafa ą.ł ~e były cesar 
Ott'miE>cld WJlbelm U ci~żko za 
rborował . 

uii •se!d•,rf 29 -Donoszą z BerlinA 
że do Nadr..-oJi ma przybyć kaneter 
ruecnieclu Mu x1 aby w vgłosić mo 
Wv na korzvść SWt>j kandydatur 
do rady państ wa. 

J ... st t~J ptcrwszy wypadek te wła 
dz·~. okupaevjoe pozwałaj4 oa przy 
bycae do Ruhry członkowi tzlłd 
mem&ecktego. 

His pa oj a M t d ryt 29. - Rzą 
hu~zpttń;kt został of1Cj 1.1 1n1e zawia 

. domioov, że Itr łestwo włoscy przy 
b~dą do M.tdrytu w czerwcuJ ab 
rewizył l lliHÓ króla biszpań.slueg 
Alfonsa XIH i jego mbłżonłtę .. 

W ochy. RżyQl* 30.-MmistE 
woj n. geutrał Dtaz ~ powodu nad 
..vątlooego zdrowsa podał się d 
dy.masji. W mietsce jego zosta 
mtanow11ny ministrem wojny ie 
nerał notonio di lłiorgo. 

: e~eeGJe~sesees••••••••••e• 

~ RONIKA KRAJOWA 
.®e&e»~•••~e•••~••• .. •• .. ••· 

Z Kurytyby. 
ŁUSZ •E t.A 'łZĄDZE~IE PRZE 

Cl W WY KdYKOM ,, Yt\OSTKÓI 
~U t Y IY ilSKlCff. 

Ptawdi!l ~~ pluga dta mieszll.art 
·.ów t\uryt\:by Jtl'3t puszczame 1 

d01u S ,v. J a na burnb ~.:ksplodu~a 
qch l iaoycb i)gOI SZlUCZO\'Cb D 

uheacb miasttt p•~~z rozmaity~ 
Wyr08lkÓ W Olt:Okflifl'łdO)'Ch. 

0.\<1& pu~wszy od t~ao rok 
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e kład drzewa. COELHO & MOREIRA sprzada·ą najtaniej (ski· d drze,ra). ul. B. do Ris r n 
••· era.ła•• • ., Olhelra 

operator-akuKzer 
ozy ma11atem elektrycznym reuma­
aa, Dewralgje i paralit Bada no!l, 

U87.J i gardło. 
y ul 15 de Muvembro ~3 na piętr•e 

d apteką Tell Telefon ó 75. -
ch niekulturalnych zabaw ulic~· 
ych więceJ nie będzie: 

1 Jestfłmv ~oioformowani! że tego 
ku w dniu Sw. Jana prrfektur; 

z staoowJia Zitkazać putzcza01a na 
1 ·oach bomb ekspbdu1~rych i in 
i ych zakazanych ogni sztucznych. 
lj' akate równwż sprzedat łych ogm1 

tych, którzy zaka~u nie usłucha, 
aurowo karaó b~dzie. 

LOSOWANIE DO WOJSKA. 

~e z klasy 1903 roku zostali wy 
sowaoi w muoil!ypjum Kurytybv 

i którzy maj" IUJ zgłosić do władz 
c ojsko'Wycb_ do dnia 30 ~aja 1925 
P następUJący młodztencv polscy: 

l) Karol Józt fł syn Ht:nryka 
Ludwiki Gerb.=:cktcb. 
2) Józd, syn Jakóba Genzer 
iego. 

f

i S) Piotr1 no Alberta Cberzuta. 
4) Tomas~, syn Jósefa i Małgo 

a a ty Dyna rowsk1ch. 
\l 6) Józef1 syn Franciszka Goj 

ki1110 
6) Józef1 sya Jgnac go Roska· 
iego. 
7) Józeft syn Ani• h Doba~<Jkiej 

1 8) F,.aociszek.» syn Fraocaszk<t 
. ami :Askiego. . 
l !l) T ·tftl, syn Jana Pawelqk1ego. 

to) Ptotr, syn Lucjana Toma· 
~~ ewskiego. 
1 Ci~g d"l<szy nastąpi (Z Diario da 
~ arde z 2~-.t 924) 

(Nazw1sla wvlo~owanych są w 
0 zetach brazyłi·skkh cztgro poprze· 
ręcaneł dla ł'i!O nalety j~ dold-•dme 
prawd1.Ir, P. R.) 

~~----~----------Ol~lt.•VIi Vh. IJV 

e NEWYORK 
rr\H c.c'ls n :l 

t 
Z Para11y. 

a JKCZEMNE PRZE~LAOOWANIA 
SlÓJTii ZA O ~NYCH W RIO 

e CLAI:\.0. 

Y Do pana Sz fa policji Dra. Albu 
!ler q·ltl Maraohio oadesłano z Ktu 
laro zażalenie, podpisane przez 
oóstwo osób, oskartające pewnł' 

1kczemne indvw dua między nita· 
i oiPjakicb Jana Wrońskh-go i Jłt. 

.fa Zalesłuego o długotroN ale, ceJo, 
e stałe i oicz~;>m nie umotywan 

8 , • B ..J 
paści na bezbronne 1 ogu "'u 

ba winne Siostry Zakonne z ko 
ajum Sw. Klary w K~o Claro. 
Niesumienni ci oapaatnteyJ zwy• 

8 Ie późn~ nocą, ~dy iostry zakonne 
daj~ si~ na spoczynek lub od· 
rawiaj" swe codzienne modłitwv, 
ucaj, kamienie do okien, drzw• 
b na tłach budyoku zekoonego• 
utkiem czt 10 biedne, bezbronne 

8 ·oetry zako ,ne tyją w bezusfan• 
j trwodze, a oprócz tego narsto 

e są na wielkie szkody materJaln.­
nie rzadko na i."aoy od pocistów. 
Szef policji w zała wieniu tq; .... 
tal >n1a przesłał kapitanowi Sylv11J 
ao Ervem, delegatowi pohcu w 
ysktrykcie Rio Claro rozkaz,. ab 
epra wie tej wdro~ył eoergaczoe 

edztwo. 

Nikczemne te napdci dokonv­
ane są prawdopodobOJe przE-z ne 
ycb polskich postepowców w Cl" lu 
risania się wobec narodu i władz 

razyli)~kicb swoją , kultur~ c: i so· 
daroości._ uarodową. Rodacy n s1 
pewności- nie zapomnieli 1eszcze 
uduJących i dobre imi~ nam wy 
bttających n&~ad6w na ?.11kład 

ztwloy Siostr RoJzioy M ~i • i• w 
urytybie. Brała w nim ur1~1ał 
śmietaok3 c naszych postępowców 
Napady na saostry zakooot> w 

1o Claro, pototolltm w oobhtu 
. Małldu, głów n• go obozu p l 
ich sootahstow s~ prawdop0dobui ·· 
Jko dalszym ciagiPm tych budu 
cycb l ł kUIIUralllyLh « WI!Stąp;t ń. 
aj Boże, abyl§my saą m;lih. 

Z Rio de Janeiro. 
MI.'IIS1 E t WOJ Y GENE AŁ SE 
TE \Hl H I NO D P~ C Ą V\ LHU M l f\· 

NUWANY MAH:-3ZAŁ IILM. 

Pt'!t'PVW8JąCy obacnie w Porto 
At ... gre, gdzie dn. 3 maja br. b~ljzte 
• zu.,.,ał nad wy bora w• w stan1e H.10 
Grande do Su l. mimster wojov-ge 
nŁ"rał dylWZJI Setrmbrioo de Car 
vnlbo, został maanowaoy przed k1ł 
ku dniami mar~załkiem WOJDY 

Mar·,załł'k Sett>mbrioo ma z po­
wrotf'm do R10 odw1edz ć Par;m~ 
i Kurytybę. 

\\ YWIAO W S 0 k \WIE IMIGRA 
CH J"'PON.3t .. 1EJ. 

Proft~sor Bruno Lobo w wywia 
dzie udzielonym przedstawicielowi 
dzienmka »CorreJO da Manha• o 
świadczył się vrzychylnie dla imi 
gracji japoń'lkiej do Brazylji, wy. 
rdajlc siP; przytern z wielk~ sym 
patją i uznaniem dla Japonji, ja• 
ko dztś najwiąkszej potęgi w Azji. 

Pernam buc o ·-1Bahia. 
POLICJA PERNAMBUKAŃ-;KA 
l FIAHO\\ U E 3000 SPOD~lC PO· 

LlCJI STANU BAHII. 

PolicJa stanu Pcrnambuco:ofia· 
rowała trzy t1siącf" soodmc swym 
kolł'gom ze staou B thia. - Ośmte 
szaj14cy tą prezt-n zawdził:cza po 
licJa bnb1jska swemu ni .. godoema 
zachowaniu s~ w ostatnich dniach 
urz~dowani'i gubernatora stanu 
Seabry, ktOrf"go zdradziła na rzt>CZ 
now,.go gubernatora i w czaaie walki 
gubf'rnatorskiej sromotnie opuśctb 

l 
Maszyn, do !Jl~anla 1 łlczetJia 

Poprawta i ez,.iei 
BIRUTAI DERGI~T- RA WJCZ 

prr.y ulicy Auau1to titelf l t 34 (róg ul 
Colombo) adres pocztowy ca1Xł "X• 

l (u itybL. 
tlnf •rm,cje w B nku Francusko Wło 
sk1m, Banku Mac1on .. 1 do Commercio 

l ' wNs~:·:;·~O~::j~~mL. 
ESPERANCA 

Mamy do s .mwd~ży 80 szaki'ÓW 
po dzi~s•~ć alk•ów zi m1 na te t •· 
nowel kolonj1. z, mit& bardzo do 
bra do uprawy. M ~my rOwntd zie 
rniQ z h rwą 

Kupno j dnf'go szakro po renie 
150$000 za alkiPr; orzy zakuon•f> 
50 ca'~ al krów da • mv o lUst lO proc. 
Te zi mie są poł4CZ 1 :l~-' karo~ową 

drogą OorJ?.On Cruz M ~chado1 są 
oddalone 14 KILOMETI-<ÓW OD 
STACJI KOLEJOWEJ DO ·UZJNU 
Zrerma jest wolna od WF~Zf'lku·h tn 

truzów kupiona iest od URZĘDU 
STA OW~~/10. POSIADAMY TY 
TUŁ DEFINITYWNY. Interesowa, 
ni moga oglądać ten tytuł oraz 
wsze l kit' inne papiery u oitt i pod­
plsaoego w Dor1zooie. P3 błltsze 
tr fllrmacje pisemne, pr. sz~ się zgła· 
szać do p.~ . Tomasza Ł •pactńsk e· 
go w M M>1Het i Michała BabarPc 
kie!!o w Dorizooie, 9 w sprawie 
rob~ty przy drodze, Jaką obecme 
przez te ziemie Sił;) robi, do akot 
toków i spólnikaw ttlj ziemi p. p. l 
Leandro e Aogełlo Muzzulou w 
Dorizooie. 

Z UszanowaniPro 
Ulehal Babłrecki. 

~~~~~~~~~~~~~~ * s d .. , ~ ~ prze aż z1em1 . ~ 
~ W odległości 10 km. , d Ponta ~ 
m Gros'ia jest do SprtedROilł 120 proc :1t 
m poni~ej wartośc ) 1. tJOWOdU podWllJ • ~ 
m oAgo wyvadku śm · erci, wie k1 1 m * barrl 1.o dobrze upraWII'IOY SZA * 
~ KlE d sk ada ący s1ę z \łl al * * krow z1emi. Na życzeme sprzedaje ~ * się tę Ztemię tbkże częśCiowo ~ 

:1t uu~ze wiad mości otrzymllć moi ~ 
1R 0.1. u łJiłnu Alberta ~uekow, 1-'li· * G..tfla Vtct' r a t-'oob.t Grussa, E ,t ~ 

l 
~ do Parana. 1/ł 
~ . 2 10 * 
ji~~~~~~*~~~~~~~ 

K ono,; u l at n ze c {po' ił •~j PoJ . ~~~~~~il~i*-fm@!(~~~~~® I:Itl ~(t1!V.11~mi~~rmll~~M~~j 
skh'.i w u ryt b•e~ l ~r5ill!Eat45tl. .... J':>II.\, .... ,u; .. NJ;&"IX,?/J.\~ .... ~ .... rnl.-.~~~ ~ ~~.!~>~-'~---~~~ ........... ~~~ · ~ 

D j Kat"~V Koosuhthl ' H P. w ~~ K l sk·b· , k. ~ 
Kurytvbte w~ ł· •ęh nns!~p:A ąfe ~ aro l lfl l ~ 
skłt~ dlu1 k t ćrt> 1 s• 7 ozdzi ' luo(• ~~ ~ 
po połowie na Og ód Zoo:c gi1 z y ~ Proft-sor mazvki dypi omowanv. przez &~ 
w Poznamu i na Ka~e 1m. Józe· ~ Warszawsk e ł\oosPrwat orjum Mu7VCZUt'1 ~~ 
fa łrłiao w kif•go w Warsz;nv•P. ~ oowróo.ł do Kurvtvby 1 otw~ rzvł kursa ~j 
Kolomśn z G •a .,.a n" 192S500 ~ gr Y na skrzypcach f• rtep1anw or . ~ teorii mulyki ~j 

» Z łtnjt J U 35$fJ00 ~ Uc~miowir cbc"ry !i!ie kc;;ztałnć W IDitzyce :nogą zgła;;zat ~~~ 
• z linji H rmoDJa ~3SOOO ~ si~. (;d go d z 9 t t j do 11 tf' 1 i od 3 . i e do 5 -tej ~~ 

p, L. Wtorp~rhows~ i lóSOOO [~ , Bwa 1 de Marc;o Ił 20 iił 
P• W. Turkaewtcz 5,.000 ~~ • ~ 
). Fr. Ha nas 5SOOO ~f~~'f&lm:~~. ~~.~®ą~~m~ f'ti 'WJ\~?.~·~~., , ~m~~~~ 

Raze m "~ l~V'JV 

--------------------------
Przesyłki pieniężne 

do Polskt. 
Wzaj .. •ne stesw•ki haadlowo­

baakowe m Jędzy Potską 
ł Braz)' IJ'ł• 

Wiadomo. te przesyłki pieniężne 1o 
p , hki nte są już obecnie dokonywane 
priez k nsulaty. 

Bank francutka-włoski dla Południo­
wej Ameryki, znana instytucji! banko · 
wa, posiadajfłCY w Brazylii 2Z f1lje. po 
stanowtł sposobem rewnym i szybkim 
ułatowiać tutejszej liczneJ i pracowitej 
kolon1i pols!(tej przesyłki p•en1~azy do 
Polski i w tym celu nawi'lzał stosunki 
z klikoma pow11źnymi bankami w Pol· 
sce posbdaj,cymi tam liczne i po ca­
łym kra u rozgałt• one filje. 

W ten sprsób przesłana pożyczka 
za pośredmctwem Banku francusko• 
włoskieg., w możliwie naJkrótSZ}''" cu 
sie dojdzie do najdalszeao zak,tku 
Polski. 

Przesyłki mog'\ być drkonywane 
albo zapomocą czeków albo na zlece· 
nie. w j • kleJkolw ek monecie i wedłlll 
najlepuego kursu giełdowego. 

N kon ec celem powtększ~>nl& w Bra 
zylji handlu importowa!lyc:h t f' WPrów 
z Po ski, a w P lsce eksportowanych 
t warów z Br1zyl11 Bank fr. ncusko 
włoskt podejmu e s o: 

) :ir sbrcać tnteresowanvm kupc('\m 
wszel~~:•ch uŹv'ecz:ny'h '~'f r · acyj, u 
łatwać m naw ąr,Anie ~tr, "u ków h n ­
.:llowych z kupcami i przemyslówc rri 
w Pols<'ł; Jostarcuj'ł::: im rów. oc eśntt 
pewnych o 1ch frr m.-ch 0pinj1. 

b c.twitJr&ć Jeredyty zwyltte p >tw·er­
dzone lub na· postawte d • kumentów 
na rachunek i'Tiportu ący h 1 na r•ecz 
eksp.>rtu ,~cych w P lsco 

"-l'/,Wh~~~7/.!.: ~~~ii.:-.iUJ\~.id,\:,,7l!,.'\~~lf~iSil ~·\ ~~J.!..\:61.!.\:~~~ ~~,,~~~~~mt~7f\ZNJ&ill 

Ił ł ił t ***MłiBdlt **** ·~ 
HERWALE 

Chcecie knpió fazendę mai" lub dutą z herwą, lasem, 
stepem lub też ziemi~ do uprawv, zwróćcie si~ osobiście do :t 
biura sprzedaży ziemi przy ULICY PEDRO IVO Nr. 25, r to-

lub listownie do firmy, gdzie dowiecie sią o ziem!ach 
pewnych i tanich. 

ADRESOWAC: 

SOlE D.-\ DE COMMERCIAL LIMITADA 

Caix1 postał, 204 - - Curityba 

'''''""''''''"'""'~''"'"*"'''"' .~ ~----------------------------------------------------~ l 
l Loterja Narodowa 

' ' L\ NACIONAL ' ., 
Towarzystw o loteryjne anonimowe 

Ciągnienia pub iczno 

W sobotę dnia 3 maja, główna premja 

0:00 
•------------·--o.~d--aJ-·e--8·9--·9·0--p•r•~-~ ... w .. p .. :::J.·a_c_h __ -=.a------' 
P · o g 1· t n 11 ror·z11 Ntt~ści 

Kon t11 uc_j 3 nurj .• ~a~iona z polski 
c) pr:'! esvłac f r" m p ls' im nazw i 

ska •uteJszvch kus,t;ów źyczącvch sobie 
eksp .. rtuwać ao Polnt bwary btazy• 
lt•sk e. 

d) rów n >C"eŚ 'lie Banki polskie łJały obchód odbędzie si~ w 
aiedziel~ ~maja. o twe rzył w B11nku francusko - wło. 

SI& na s , dz ~ św cZI 1 naj. 
lepszych .. ,. tu oków. 

sktm kredyty poj,·dy• cze potw erdz 1ne Czł nkowte Tow11rzystw groma<hą się 
lub na podsts"Nte dokumentów 0 ,. ra- w lokalu Zw ązku PolskiPgo. Zebram zti N as · ona '11' aT zy U1 

(T rt- b • 200 r8.} chunek 1 mportu 1ących f rm polsk ch sztandarami p Przedzani muzyką wy-
a na rzecz f•rm eksportujących z:a- ru~7~ą _zA zw,ą7.ku. o godz 9 i pół d· l 
miear:kałych w Brur.ylil . l,osc,nła poiMk1ear;o na uroezJ" 

Bank francusko wł ski bedr:ie •ie l ste uahoźe•istwo • kazaaiem. 

Brek n w, bura~ i, Cf buła . cyko• 
rja1 d oie, fasola sz~ar, groch 
cu r., kaL fjo v, ka!arPpka1 kar-·u• 
sta (gł >wiasta1 brukselska, czerwo• 
na wł0ski•) kopE'r1 majerar r lt1 
D.Jak jadalny, ma:chew, mt: lony, 
mu.,ztarda1 ogórk;, pieczarki (za• 
rotiki, 1 CPgiełk8 1 mir )1 p1ep "-.1 
;>ietr u~zka . pomidory, pory, rabar­
her, rz~pka 2 mie:s 1 rzodki. wl?a 

cr:ał Z"d wolonym, feźeh b~:dc e mógł Po ms1.v sw wracają zebrani do 
SWOim pośredn ctwem prr.y ·zynić s e Zw ą~ku Po~·~k Ag• gdtie s·~ odbędzie 
do zaciehten•a stosunków bar;dlowych P ranek konstytoc,.jay, na ktOry 
między Poiską i Brazyljt4. składać ste nędą: 1) ZttgliJente prezesa 
D&tałalnośc Banku francu~b•włosk et Zwtazku. 2) Mowa o z oaczeniu Konsty 

gn w tym kteru ku zasłuiyła sobie tucJi 3 Maja dla Narodu Polskiego W 
na uznante p;:tedstl•w•c ·eJs.twa Rzeczy. rrzerwach gra mu;:~ka, deklamacJe i 
P< spf 1 tej PolskieJ w Brazylp, śp1ewy dzieci szkolnych. 

. 
Zarty i dowcipy. 

- Tu macie mocny rosół dla mę~ol 
nie<> h je, niech się krzepi. Jakże pozdro· 
w1ał tnchę? 

- Kapkę mu ta lepiej si~ zrobiło i 
smak do jadła ma teraz lepszy .•• 

Tak ? A to wam tu dodam coś do 
ro11ołu. Co wolałby? kawałuk mię!!a, czy 
makaronu? 

- Jeteli juA pad toka ła::~kawa, toby 
mu się ja de stare buciska najwi~cej 
przydbły. bo Bóg widzi, nie ma się w 
co obuć, .• 

Agent zabezpieczenia-Widzi pan sko· 
ro łona oana umrze w tvm tygodniu, 
wypłac1my panu 2 miljony marek. 

Mą:1:: Skoro się żona o tern dowie, 
wognle me będzie ~hciała umierać. .......................... 
' Dr. Zygmlłnt Gradowski : 

' ADWOKAT 1 
i Po uk• ńcz~u1u uoiw rsytetu ł 
l ma zaszczyt. zawsadum •ć 8z ' 
i Kulonj~ Pobką, iż otworz. vł ' ! ~~< ance!ar1ę adwoktcką i ż• * 
rr ~oałatw~a W$:~.elkie sprxwv ''Y 
i ••rH"'J krvm10alnt>, spadk•,w• ! 
' fO t;l.lil' d UVtP l t d. 'f 

* . . * 1 B oro ! ' .-.kk mP: ' * Praę o .. n r i • .N 3'7 i ................................. 

Wieczorem tego~ duta orlhędzie si' w l mtt'S., sałata. selery, szp ra .i, 
Zw1ązku zabawa łHaeezna W~•ę·) szpinak truskawki (rozsada). 
r.a • plat'ł od paaow 2$20J od pań 50u 
reisólo\1, :Nasi ona kuJiatóttJ 

Zabawa poprzedzą p edokeje ai· (Tortbka 300 rs.) 
maasłJ'ki. rytmicznej ur.tąd~one Bratki chaber dzwonki gG • ... 
przez ucze1101Ce stars.r.e 1 młodsze p, Ilon . . ' l ' z. 
solowej Eogeaji Miszke, dztkJ, groszek pachnący, lewkon111 

Odtworzone zostaną: l lwie pyszrzk1, łubin kw1at, mach l' 
l) Preludia i ~eden mazurek-Szopa• ka1 mak11 oastureja1 ostróżka1 pł ł· 

na or1.ez uezenmce starsze. myk1 rezeda. słr;~ecznik itd. ir J. 
2) Solatina Clementl1ego przez uczent 1 , 

nice młodsze. lV asiona polne 
. Występ P Drwej Haliny Kossobudz- Koniczyna lucerna wyka h ' 

kleJ 1 Lutego Kossob. ~ ' . l • 
l) Spiew p. Dr Haliny Kossobudzkiej. Sola ~SOJa c, proso. Itd. 
2) So.lo na skrzypcach pr~ez L. Kos· N asiona drzew 

sobudzk1ego. 
Na zakoflCzenie Tow. Sportowo· gim Cyprysy, lipy, ródodeodronr, 

nastyczne ,Juoakc: odśpiewa kilka pieśni sosna Japońska, tuje, itd. 
narodowych polskich. (Ceny nasion polnych i drze 11 

----..------- na ż"danie). 
TOWARZYSTWO TADEUSZA Ku Cena dla kapców przy odbiorze 

SCIU::,ZKI. najmniej 10 tuzinów: 
Dnia 11 maja o godz. 2 po po 1 tuzin nasion warzywnych 

ł1 dniu odb~dzte sią walne ;-ebra 1$800. 
nie. Pvnieważ pOtdzle ważna s Ha Wysyłka koleją lub poczt~ w 
w~ p d obrady upras~a sie o hczoy granicach całej Brazylji. 
ndv.tał człońków. Zarzł\d . PAWEŁ NIKODEM 
- Trave~sa Zac!:ianas, 5 -

Kur·s pteruętt~y - CURJTYBA-Parana, 
Ku r·s mark; polsk11-}j : za l dolar - 9 

nHIJ. 300 tysię(!Y (dn 29/3 1924) 
dooa 2 nmja 192-i: r<.~ku 

~''r»nk 575 P.oz;, zł 
Fr·ank "ZW U61Jj Ootar 
'- •r • H ll5 Funt s.&terł, 
Pu · 21880 

6 t 97 
h 9( '11 

38.9 ... 0 

----------------------~ Poua. ku,j.. fachowca, który 
potorafi WJ'rł*b i ć dobre e a· 
.k.i~rki 

~~ł ;f:i ć s ę do AJm10tslr".cji • Ga-
zety Poistuej c. 3 - ł 



' ' "" 
.. -----------------..... ------,.----------.. ~ ff s l. k. ·,~~~ ~·~ Dr~ Mirosław ze tgo•vs 1 ~ 

l 1 E;rły B'!łJ'I!.łent kliołk europejl!lk ich J~ 

r~ DOKO !UJE ~~L~~~~Ił!~I c~ln:fc:i~f K0BIECYCH ~ 
Lt• z , dtug 1r 1 0 c,,, f' ' ov t1 tłtt T.. ,, Unt • '" • tuwn Uoent gena1 . ·-:~

1
· 

Wielki 
Marcina 

Sklep Polski' 
zy y& ka 

JI'1Jslada włas ą prae:ww1 ię do bada.al młkroskopo"',teh i b.u.da4 11 
· fit w na chutOb)' ukryte Plac Tiradentes N. 19 

u s w ej klin·ice 

-

___ O_h_o_,_·y_c_h_~_a_'l_n_'t-·c-js-c-·o_· rc ___ y_c_h_P_•·~-Y •• J-·n_t_U_!J_·e_n_a--le .... c_~_e_n_i_e ___ J 
Bila Sio 'F ra11ei•co a. 811- łiUrJiłyha 

ma zawQze na skhdz1e: makę pszPnoa• żytni' i kui!uryd:r.ianą1 cukier, ryż, s61, 
al?dzie, a'iwkl. rodzeoki i konserwy owocowe. 

Koretpondencje. -..... 

' f.l 
F lie,juuono M 

Ma rówDifż naj!Ppszą. kAwę mieloną z własoe1 fabryki. 

T run~i krajowe i zagraniczna w najlepszych gatunkach 
KupujE> wodukt . roln~ jal:oto: kukurvtiz fa ol<-ł 1 ~iemmak1, masto, j <i jilł drzewo it.p. 

SPBZEDAŻ N.ł. KOLO~.JE RtJRTI)Wl'i \. f DET.l JłJZ~A 

CENY llHZYSTĘP E 

Posiada filje w Thomaz Coelho i Araukarji 

• .................................... ... 
. ' Fabryka cukierków • 

• ,.A U I~ O R A'' ; 
':T 6zefa ::EC1.:l.li. , 

~H~~~!l~~~!2~ .·· 1~ 

l
fj, ~aiwielisz.v wynnhłJ:t-h rlla IH•zPnta s filh·m 

El~ -g:i...-r 91..4"' 
· unany przez Narodowy Departament zdrow1a fiUblicznego pismem dn Zt lutego 

1916 roku Nr 26 
~ Zwttlcza skuteczma -.yfil1s b z u1 llł't.p l c~ • 11.~t" a Jla mjl3kcYJ. Je'{t anar. 
~~ g•cznym ~rodkrem, CZ''87.C?)\cym kr w i lek$lft~'Wf11D •ie1kiej W'lrtości. 

Un'" Ev 'rsto T x·1ra ~5 g. Marca ' 
1924 roku Zllr.tCS'l.( ry rrnz Zlwa1 
Tow ·nyst~a Bl!!!łe.to Ot'" prz\>'hył X ' 
Probc~ s.-:cz Za1k' wski w t w rzys 'lole ' 
skatbo ka, p M ·chela S• bier11jslorgo. 
przy ęty uroc~ yś~·e prrez p prezesa 
AndrzeJa Tr~eskny,•rlr C• o j l cme J!rO 
ma jy kul·.'nistó"A<. D i :\lwa r;zkolns. 
śpiew~ h piEŚni po,. hl• e i :t .. t-H w h 
M•branych Hęc.1.n~ g mi":~ s• ką Ks Pr•)' 

----~--= Wyrabia cukierki w najlepszych gatunkach i kttrmeli owini.te w 
(.balle.s") we ws:~yt~tktP.b odmianach 

papier l 
Jut przy utyciu trzPciAj f !ł!l:wczkl nbj~twy c· ) ·oby OflW t poważuiej· 

~
. ·. S".ych: nlamy fistuła, pry,.zcl.fl, wrr. •dy i n•umnt v m. znikaią j11kby Je ręką 

odjął U 9':1°/o me7.czyzn żtm·,.ty:c:h . ktort.y za cz1 ,;ó ~awale,·sku:h choro 
wali na choroby ..:~>krPt e choroJby te pozo~t>t ią cbrl)'lieznomi i to jest 
przyczyną, żfł tvsiace kohi~>t .r.amęż flych cim\.tią ua ro'-mHite~uiedomagani'l 

1 .. ' kobiecl', nie wiedzą•· .,;upPłnia, en t.o <''loroby sp wodowało. 
~ 

Ulice Ma:rtim A:f:fon.PO n r 1 e. 
b szcz przemów l tPk ser Jt>c1n e do 

Coritiba n r 8 s i l . .............. -· ... . .. ..... z br11nvc:h n d ków, Że tH8Z :tłi'Źt no ~ 
Ok C)/ o dwustu fTI •Irer>ów r a p· ś..- ~ en e l 
S'! }l szkolnej w n edolcr ń z nym JeU• «­
C" e nrv.•yl'l'\ 1-udyrku T vo ::r1y lwł: 

•2łiBBBitRłWBfi~BRJf l f'; liliłi&lłr~a5!ł~a~i~ M" tam być p•z.y; ud wrry r o~ • k na 
ołtuz, aby st rzv 1 rrł dz1 n1r git tei 
Od CZ8~U do CZ!'~U b, Ć nt• ~Is~y Śwtę 
t~i S ~t.'ro B('~l"o~arzy n ten h ŻtiC:Y h 
do Tuw,.nystwa wp sRłO ~·ę ~n t• puż 
11by. , dy b~dzie n sza św n e ro' ostre 

~J 

za drw t~mi. 
Sekrdu z Tc,w~r?ystwa Binl<'g· Otła 

i nauc yciel S1'kcły. 
Alekl!laode,• Rykaczewsk i. 

• Fel l{'j,_oowo 
Nie ntrg4c 17 m11rC'!, 1 bc,hodt.tl śmy 

1~ marca .oc•n cę Konstytuc:j 3 m· ja. 
Juz poprzec!n•o ks rntbt S l C: Z c gło 

s l, że dzień św. Józefa pow1nnilrny 
od16Żn;ć od inPych b) wuysc:y Je• 
steśmy robc•tn•kami, k:m on był 

N n •boż.eilstude była też c becn!\ 
~:s:lyttka d:m t -1 szkoln!l N uk" Ł'yłs 
o s w~-h: "1 źc e wszy~cy do sw 
J z. f , który JtSt g spcd rzem .". 
n , b1e•. 

Po ntbr ź· Ó!li'Jie rusrył oł• c hńd d:> 
T~~w . • P0st~p'. N.j .orw nly ucz r n · 
ce c:r.war eJ kiHy z· prop •c m f W J l • 

z f!ł, l<tór go wy . t;;ły , ,. op:ekur.r sweJ 
s Koły r bÓl n;c·n~·c h P• d k•trow­
n ctY<>em pllnny C c ,Jji S1. ~ ł kow ~~ e;. 
Z a OIIT i dt •~wc y· k r~!tZ'Y Id s 

P ... tem kroczyła drużJ a H n: r~k~ 
1 • żonA tym;;:z,.~o"' o tylko 'J • n uw 
4 t 1 1 3 j klasy. S lo 1ch tr Y• z1estu 
Oiioit• r: .",. go S?. t . nJH~ !t>flJ&C ~ • brsz 
St.r .. a Jel:U50Wf gO Z blifWIIml po Sil f mi 
J br z.yiiJ&k•emt pod korr.er dq nauczy. 
c e lu t <'Wat teJ klasv p Jma Ch ńsk ego 
Z-t n m c:hł l>pcy fHŹszych szkół a do· 
k , lA iudntfĆ 

W uh Tow. pan Prezes Ludw;k 
Jnnow:k i p .n. Józef Dul l!kar n k c e­
kali z c;:h lfllgwu.mt polsklll b rAZY li JSklł, 
k'óte w1ecz~ J. h rcurzom a polem ru­
s:-ot.o do w•elk ej sd1 zebr ń 

Gdy l:czn~ publ•c:!n' ść · aj~ła swe 
Jnie.sca na ~late1 1 na g.llerJ ch zrśpte• 
"-'liilO hymny pols 11 brA~yh1slu Pt•tt:m 
X rob szcz W.Y łu.,..ac .yl z.Hcz n1e 
ta~ ur tZ}'Sttg ob-.hocu. 

;:,tłJtZy kOl 11 Ś-:1 a~ "do le, b)' li W2rU• 
szen1 czują<; t~ prn"' dę. ż';) pode .u 
l)''h tr•ydZirSI U. lat IUhh tWfl m :dl 
~ew~ze zy q "irr~ ź:w Pan Bóg "skcz.e• 
&l p, l!!k~. 

Z .,.,elk~ rad . śc ą ·w!'iZ)'S y sł.Jeb !1 
jrk X t'ro ··<'UC~ czy'11ł 1 wylłUmllcL tał 
Oi>}W ZI•IC S:O..e IUt.)tkUiy naszeJ noWt:j 
kOn~tytUCJI 

Potem prze:ayt,.ł też i pr<'jekt naszeJ 
kclonJalneJ kons ytu'j', czyli usta""Y 

Potem nastąpliy przemóv. 1a·o1a r; au· 
czyc:1eli i dekta~. aCJe dz•ec1, J~ako też 
i śptewy tychże, przen osły nuze 
dusze do drd..:k1ej O,czyzny, dzJstaJ 
wolnej i sy;cz~;śhweJ, a u któr-~ tl'k 
t~sknimy. 
Rze~zyw:stość nu pnerudz1ła - i 

szkcda ale r a poc1ed'~ X l r'" bcs~ez 
Ztpuwu:dział 01, y obchod na trzeciego 
M . .,a. 

H.:.uol !lus:~.yń"iki - W ce Dy,e­
Jct r · s k l y p ""s hnJ' • -

uJi tiCII 
l!u~łH L.ai" ad Jit·a \\" aec.iii 

iJJiea Alega·e N. l) 
Wu;lk• ~\· yiJur tutJ lerJctłow na ubranie 

L;awuwtrnll' w~·!{ UJO su~ w r11o~.1u po­
tr:&~u Y ~ 24 ł!vU .m} . 

Jlebot~ ~J;Włłrantowuna. 
CENY NISKIE. 

i A p teka "Tir: dentes" 
Walerego Wiśniewskiego 

to s. 

Plac Tirarlente~ N 37 

Baczność Koloniści polscy! 

W sptec~ tej1 której , włałciciekm jest Pa~->k, 

się w i<łzyku ojczystym i znajdziecie u:etelną ob-;ł!lE'I· 

swóJ DO S\VEG v ł 

'' F l:' bryka karmelków i cukierków r6tnego ·ttmhu, tań· 

sz,ch i drotszych owini~t~ch w papier (•balms•)J malino, 
nowych1 kokosow·ythł mietowvl'h cytrynowycbJ ananasa. 
wych, truskawowych, bananowych i mlecznych. 

Prócz ty!:h mam j Pszcze inne gatunki specyahw,~ nowe 
go formatu, które w ka.iJ~>j chwili można nabyć r.o re 
nach bardzo przystępnyrh. 

Uprasza Sz. Rodaków o łaska we przekonanie siQ o te m, 
te SI\ DIJtańsze i oajłepszP w Kurytvb•e. 

Franciszek Aacho•.nski 

~ajlepszy brnw tr w Kll ,.ytybie oołPCd tu i na prowincji 
o•w1 własnego wyrobu p~ O;tjorzy"'t~p ·liej~zvch cenach mark1 
•Cruzeiroc1 •Pllseo•, tPoJrubH, •E:;c:.mnha i inne. 

Kupuje dla własnej słodowru jqczmie1i w rozmaitej ilości 
i płaci naJlepsze ceny. 

llUR'YTYB.\ - 4)-AIX&. PO!ITAL lOS 

Loadon and Brazilll\n Baak LimJtet 
załoź:ony w 1862 r 

Cł"ntula: Lol'ldres 1 toltenhousc Yard E. C. 
Succursal : Par,s, ó Ruo "~CTibe. 

B~nkiel'Z.f w Lon •yme : C y M Ile. Curr "• HrJł f & Co. 
c~ptl""ł w ló' l 000 ak~JAC h ~o Lb. 20 l:ł.i o~.t)UI) h"r. 

• zrea t•zu .... any 1.5uo.ooo • 
• re;zer~cwv l 500 00 .. 

F 1 l l e. LisoonA, Porto Msn~os, Para Ceara f"c:rnam uco B tbia San­
S, Paul11 Cwr•t) b' R") Gr • nd" d , Sui •> •rto A kg· e Pd t s, M .. mtoTil!e , 

Buenlls Ayru, Ros •rto de t) O• ll Fe, l"'" ar.,., N w Y vrk. 
AgenCJIS • M'łn' h ~stel.', 36 Ch rio t41 Stre~t. 

R.o de Jan~uo, Hł R~o~a dr Alf., nrtega 
_. JI&yjmuj~ pi~~J•dze w d~"ozyt i na Qht okreśtoa,. 
~O"retfori"deneja ~ csł~m 4w~~ttem eywitłi"""" "'Yti 

3 !Ja ZPC7.ki wy~ł.tnm:ą zupfl1nie nil ndt.v ·k 11011l wasr.cgo z·lrowia 
i urat••wama was?. ICb •hiACi od lr",byvch n!l •tępstw. 

01!:1 • ł1.if!Ci "Vfili~tvcz:••ycb j"st .li:UXH~ Q tV' naj )d~><~wieohiaj­
SZĄ'll lelcar,;twAm ponitlWAt. •ie ut11kuj • >. ,lą• lka i le"~t pr'YJ1•111l ;'m w 

~ utyeiu. ,.ELIXI'\ flt4 • abyć n ltrm we W•t.V!:llkich !lptrllmc b i ~kła 
.~ thu~h al'tA ·my•·h w Rrnr.v'ii 

..., Ołów 7 ~kt d{~ · Ivan e Cia s "' t ) , \v .n .Jflao lł.ll 
"lfi} 

·~~(111!1 ~~)'·) ~ l' ~·~1'1"- 1 "1 ~~~ ~~~ 

~~~ ~~~~~~~~~-~~~~~~ 
~ - -
"ij Szanotl!ne Panie t 
~ W f'Jll!g~ 4 ch god7.m u · · uó. Si t:. m ... ~t ·:••" nd lł:ol " k m'lri~z 

l 
lVrł-,, fPi: t, rJh~•<> fl h ~ ' fot' P ~' l X n ~~ l \ T1N \.c 

' uznana pr1ez Narodowy Departament Zdr'>wia Publiczaego, pismeon dnia 28 lt cserwca llll5 rultu. Nr 67. . 
· ,Fłuxo Me•ł thu.a• rt'S ' JU Ly y n 1. no} u Jrt>rl nktnru lacz·1ic7.:ym, 
~ kt ,r..,g., ·kulek Je:lt U•lj~:~.yb,.:F.yrn w lect.e•tiu nin lo •n't~ań kobi'1cycb 

l
' ~· K'llk\ rnac1czna leczy w c •~gu 4 cb g 1 ł t.in . Oi.v..va·w t5 dui przed 

pororlE\ro utatw " pnni T. •nnt~i 7.t' nl)\fHci p >rnd •wfl i koll{i i nbez 
~ piAc?.a t.vcio knhwt pl'7.e·l n "'Q·l'ltw,vni krwntoków t'll{ C7.1} tvch orzy 
ll'l' p()r .dlłC... . Prt.y 1n'1ycb ~lh ,r bl\<'b \cob ecycb .II'IQ'I::J ~e athu•• 
8 dzifda :~:aw..;ze ~k,Jtt>C 7.tli" i len:r.y w.;Y.y ... tlne n1ed l n-1g tai ł lmtJ ace, 

t.1 Z·•l~·~a ~ię lł•ł<at•"lflm i iłku~l•Wk«un. 
~ Jw:l ~; ni dep lZ\Ttarjus:w: 

" Gnłyil•• & Cia CiAo !'aulo Av .nida ' !ln J 1\o 145. 

Tn vąrzrlilt111'a IFra Cłll!łł4 16 ZP-gha ~l Jłl u·~" ieJ 

uCharg urts R ~ ni 1
' i f' u l n . queu 

R~>gul <i roP. odj ązdy z portów Santos i Rio de Janetro 
H 1 wr~ i RorrJ e ux. 

K{•munikac:a rH1'3zyos~~ i c jwygodni t=> jS'7.;1l statkami Ju­
ksusowl"mi pmm!e->r.nvrm które odbv-wa ą pJd l'óż ~n Santos 
do Frarl<!jl w 15 d.'li~ch 0"1Z s alk mi ~pecJ ł.l nie urz1:łzo 
r,ymi dla ~>mlg"ao rów, ~tór~y znctjdą :aK najwygoJmeJsze po' 
mie~?.rZPnie. 

Stalki mlłi" do fłyqoo."vc : kab ov III klaRy. 
Podr6ż z BDrde11ux, z H<tvre czyh " P.all •ce do Ghń,lc~ od 

bywA t rę !)flCi~g~ml francu•kiem eż do Dunko•que a or; Dunkerque 
do G:iAó•k t t tk~rnt kom!.' fr ncus'twj • Trs'1•atl n t q1.1e •. W ten 
sp 'Sób un•itn e 111 "' róinych ""Jużvć na kt 're n era t by .vaj4 nsr.a 
żeni nASI !'"••ź r~"~w•e n gun''"V 1 e"'tieck ej 

Najbliźszy odj ~zd do Europy 
Z 8A. "l' U Z 10 Dl<) .J '\NEIRO 

•EURE~~ 2J kw etma 
~l \SSII...l.\c 3 maja 4 maja 

• '10-.;ES..\• 4 , ó maJa 
•GlłUlXc c 9 ,, 

8~rz;.,rfd biłP.1 ·)w z Rt'8&fhi dll Pol 'kt o1·az z Polski do 
iirazyl,a t zn (btlł:tetes d~ cha mad~) załatwta l b!tższvcb in· 
formacji udziela 

Ignacy Kasprowicz 
Avenida i ui.e X vier , 1 2~1 Ku•·ytyba. 

Danpue I~rano.lise et Italieun(~ fHHu· Lam(.wipue du s 
(,, ntra!a: ? t 1 , Ru~ Halevy ·12 
A~t· ncJa VJ Re ms. 

B raz y l j a - F1lje : S. Paulo, Rt.) de Ja.ne>iro 'i~nt •s Cur·tyba, PortJ A. 
gm, P.::m embuco R o Gnm..-te, 

Agencie: Araraquua. Barretos, R bei!•Juru, B•,tu .. atu Cr.x as Espirito Santo 
Pmhal, J ł:u, Mdcóc Our l") ho, P rl'l n 'ł r;us Pcm " G r'I '\S tt, kiol!tra() Preto, 

S ('arios, ~. J~se t1o R ) Pa•do 1 S M n n fc!l, 
Ar g e n tv n 11. - Aget ':J .:.. Bue""l s Avr s Ros rio de S «nta Fe. 

l C h l i -V lplłT 1so Ko sp nd~n .. t: 
r'E U B, c> l t A 'i ~< n ' L m , C l lhl , Chinelu Alta M olle.:fo Ar qui pa, 
COLOM B lA B 1nqu F1 Hl~ tSe t t l t l enne du C lu'l1o.e R >6ota, 

Z !l atwia SI~ w zv tk e ''ó'ernc: e .- e01 i n . , Prt:Y 'D .Ile s i-" depozyty 
term n kreślony i n • achuneK b err.ący rh..:ą. n i- yŻatil yTOCenty 

A Ile""' l B tnku XX C ~rn 'll e rcJal Ital.ana m1dc1 s 'W we własny:n 
ku przy uhcy 15 till l•kwembro. 

" 
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